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Wpro wa dze nie
Pie lusz ko we za pa le nie skó ry jest jed nym z naj -

częst szych pro ble mów der ma to lo gicz nych wy stę -
pu ją cych u nie mow ląt w pierw szym ro ku ży cia.
De li kat na skó ra nie mow lę cia jest szcze gól nie na -
ra żo na na po draż nie nia i róż no rod ne sta ny za pal -
ne z uwa gi na to, że me cha ni zmy ochron ne skó ry
ma łe go dziec ka nie funk cjo nu ją jesz cze w peł ni
(skład ni ki struk tu ral ne – ko la gen i ela sty na nie są
kom plet ne, jest ma ło ochron nych li pi dów oraz nie
funk cjo nu je pra wi dło wo ba rie ra kwa so wa). Do dat -
ko we czyn ni ki, ta kie jak: zwięk szo na wil got ność,
tar cie, za sa do we pH mo czu, en zy my tra wien ne
ka łu (li pa za i tryp sy na), mi kro or ga ni zmy oraz nie -
pra wi dło wa pie lę gna cja sprzy ja ją wy stę po wa niu
te go scho rze nia. 

Róż ni ca w bu do wie skó ry nie mow lę cia i do ro słe go
Skó ra nie mow ląt zde cy do wa nie róż ni się od

skó ry do ro słe go czło wie ka pod wzglę dem ana to -
micz nym i czyn no ścio wym, co przed sta wia tab. 1.
Bu do wa ana to micz na skó ry dziec ka przy po mi na
skó rę do ro słe go czło wie ka do pie ro pod ko niec 2.
ro ku ży cia [1,2]. Sto su nek po wierzch ni skó ry
nie mow ląt w sto sun ku do ma sy cia ła dziec ka

jest zde cy do wa nie więk szy w po rów na niu z oso -
ba mi do ro sły mi.
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Sło wa klu czo we: pie lusz ko we za pa le nie skó ry, nie mow lę.
Stresz cze nie
Pie lusz ko we za pa le nie skó ry jest jed nym z naj częst szych pro ble mów der ma to lo gicz nych wy stę pu ją cych u nie -
mow ląt w 1. ro ku ży cia. De li kat na skó ra nie mow lę cia jest szcze gól nie na ra żo na na po draż nie nia i róż no rod ne
sta ny za pal ne, a kon se kwen cją mo że być nad ka że nie przez grzy by Can di da. W le cze niu naj waż niej szą ro lę
od gry wa od po wied nia pie lę gna cja. Bar dzo waż ne jest za po bie ga nie po wsta wa niu pie lusz ko we go za pa le nia
skó ry, gdyż raz po draż nio na skó ra jest bar dziej po dat na na ko lej ne zmia ny za pal ne.
Key words: dia per der ma ti tis, in fant.
Abs tract
Dia per der ma ti tis is the most com mon ty pe of ir ri ta ti ve der ma ti tis in in fan cy. In fants skin is ve ry sen si ti ve and
co uld be da ma ge by ma ny agents. It is fre qu en tly com pli ca ted by Can di da su per in fec tion. Tre at ment is sim ple
and de pends on der ma ti tis ty pe and se ve ri ty. The best thing to do is pre ven tion.

Ta be la 1. Ce chy cha rak te ry stycz ne skó ry 
nie mow lę cia [1,2,3]

cien ki na skó rek i sła bo wy kształ co na war stwa ro go wa

więk sza za war tość wo dy  

in ny niż u do ro słych skład płasz cza li pi do we go po -
kry wa ją ce go po wierzch nię na skór ka

sła bo wy kształ co na war stwa ziar ni sta na skór ka 

mniej sza za war tość de smo so mów w war stwie kol -
czy stej naskór ka, a w związ ku z tym luź niej szy układ
ko mó rek

cien ka war stwa pod staw na  

mniej sza gru bość skó ry wła ści wej, z mniej szą ilo ścią
włó kien ko la ge no wych i sprę ży stych 

bar dziej licz ne i po sze rzo ne na czy nia krwio no śne
skó ry 

nie ak tyw ne gru czo ły po to we ekry no we z po wo du
nie doj rza łe go ukła du ter mo re gu la cji w ośrod ko wym
ukła dzie ner wo wym 

nie wy kształ co ne gru czo ły po to we apo kry no we 
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Nie doj rza łość skó ry nie mow lę cia po wo du je,
że ła twiej do cho dzi do jej uszko dze nia przez
drob no ustro je (bak te rie, wi ru sy, grzy by), róż no -
rod ne czyn ni ki: fi zycz ne (pro mie nio wa nie UV),
che micz ne (ko sme ty ki, środ ki pio rą ce, my ją ce,
le ki), me cha nicz ne (ura zy, otar cia) oraz bio lo gicz -
ne (mocz, kał) [4]. 

Cien ki, nie doj rza ły na skó rek nie mow ląt, a szcze -
gól nie dzie ci uro dzo nych przed wcze śnie, ma zwięk -
szo ną prze pusz czal ność, co po wo du je ła twiej szą
prze zna skór ko wą utra tę wo dy i jed no cze śnie więk -
sze wchła nia nie sub stan cji pie lę gna cyj nych sto so -
wa nych na skó rę [4,5]. 

Hi sto ria pie lusz ko we go za pa le nia skó ry
Pierw sze opi sy do ty czą ce zmian za pal nych

skó ry w miej scu przy le ga nia pie lusz ki po cho dzą
ze sta ro żyt no ści. Na po cząt ku XIX w. pie lusz ko we
za pa le nie skó ry wią za no wy łącz nie z obec no ścią
w ob rę bie pie lusz ki amo nia ku uwal nia ją ce go się
z mo czu i ma ją ce go bez po śred ni draż nią cy wpływ
na skó rę (am mo nia cal der ma ti tis) [6,7]. 

W 1921 r. J.V. Co oke opi sał teo rię, we dług
któ rej pie lusz ko we za pa le nie skó ry mo że być wy -
wo ła ne przez bak te rię roz kła da ją cą mocz nik – Bac -
te rium am mo nio ge nes. Teo ria ta funk cjo no wa ła
przez wie le lat. Do pie ro w 1977 r. ob ser wa cje Ley -
de na i wsp. oba li ły teo rię Co oka [8]. Au to rzy ci udo -
wod ni li – przy uży ciu te stów płat ko wych – że na wet
wyż sze stę że nie amo nia ku niż to wy stę pu ją ce
u dzie ci z pie lusz ko wym za pa le niem skó ry, nie po -
wo du je ob ja wów po draż nie nia skó ry [3]. 

W la tach 80. i 90. XX w. za czę to pod kre ślać
zde cy do wa nie bar dziej zło żo ną i wie lo czyn ni ko wą
etio lo gię cho ro by [3,9]. Obec ność zmian skór nych
wią za no z udzia łem li paz i pro tez obec nych w ka -
le, któ re mia ły pier wot nie uszka dzać skó rę, a ich
ak tyw ność mia ła być sty mu lo wa na w wa run kach
wy so kie go pH i sil ne go na wil że nia oto cze nia [1]. 
Ro lę Can di da al bi cans w roz wo ju cho ro by opi sał
S. Swift w 1956 r. [4,10].

Etio pa to ge ne za pie lusz ko we go za pa le nia skó ry 
W pie lusz ko wym za pa le niu skó ry naj więk sze

zna cze nie ma ją czyn ni ki draż nią ce po cho dzą ce

z ka łu i mo czu, ta kie jak amo niak oraz en zy my:
pro te aza, ure aza, li pa za, so le żół cio we [2,3,4].
Do dat ko wym ele men tem sprzy ja ją cym roz wo jo wi
za pa le nia jest zwięk szo na wil got ność i tem pe ra tu -
ra w miej scu przy le ga nia pie lusz ki oraz tar cie jej
o skó rę. Wszyst kie te czyn ni ki po wo du ją prze ni -
ka nie przez skó rę czyn ni ków draż nią cych oraz roz -
wój mi kro or ga ni zmów. 

Klu czo wa dla roz wo ju pier wot ne go pie lusz ko -
we go za pa le nia skó ry wy da je się in te rak cja po mię -
dzy za war to ścią ka łu i mo czu. Ure azy bak te ryj ne
obec ne w stol cu po wo du ją roz kład obec ne go
w mo czu mocz ni ka do amo nia ku i wzrost pH w ob -
rę bie pie lu chy [3,4,6]. Śro do wi sko za sa do we po -
wo du je uak tyw nie nie en zy mów, li paz i pro te az,
obec nych w ka le, co po draż nia skó rę i do dat ko wo
osła bia jej zna cze nie ja ko ba rie ry oraz stwa rza ide -
al ne wa run ki roz wo ju dla Can di da al bi cans i Sta -
phy lo coc cus au reus [9]. Do dat ko wo wy so kie pH
jest po wo dem po wsta nia bar dzo nie ko rzyst nych
wa run ków dla wzro stu or ga ni zmów sa pro fi tycz -
nych skó ry, co do dat ko wo sprzy ja roz wo jo wi
mi kro or ga ni zmów cho ro bo twór czych [3,4].

Czyn ni ka mi uspo sa bia ją cy mi do wy stę po wa nia
pie lusz ko we go za pa le nia skó ry są: za nie dba nia hi -
gie nicz ne, sto so wa nie nie od po wied nich ko sme ty -
ków i de ter gen tów, zbyt rzad kie zmie nia nie pie lu szek.
Zmia ny szcze gól nie na si la ją się w okre sie bie gun ki,
za ka że nia dróg mo czo wych. Do dat ko wo wpływ na
roz wój za ka że nia mo gą mieć sto so wa ne le ki, ro dzaj
kar mie nia (mle kiem mo dy fi ko wa nym), upal ne la to
[2,3,6,9]. Ko sme ty ki i de ter gen ty uży wa ne do pie -
lę gna cji skó ry czę sto za wie ra ją związ ki po ten cjal nie
draż nią ce skó rę dziec ka (np. środ ki za pa cho we,
chlo rek ben zal ko nium, al ko hol i in ne) [11]. 

Po sta cie pie lusz ko we go za pa le nia skó ry
Wy róż nia się trzy po sta cie kli nicz ne pie lusz -

ko we go za pa le nia skó ry, za leż nie od stop nia na -
si le nia zmian, któ re mo gą prze cho dzić jed na
w dru gą [4,12]. 

Po stać ła god na to po wierz chow ne za pa le nie
w po sta ci ru mie nia, cza sem z nie wiel kim złusz -
cza niem na skór ka. Wy stę pu je na po ślad kach, w oko -

Farmakoterapia
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li cy na rzą dów płcio wych, pa chwin, cza sem mo że
obej mo wać skó rę pod brzu sza. 

W ko lej nej po sta ci w ob rę bie ru mie nia po ja -
wia ją się grud ki, krost ki, po wierz chow ne nad żer ki,
mo że dojść do po wsta nia po wierzch ni są czą cych. 

Na si le nie zmian jest szcze gól ne obec ne w pa -
chwi nach i fał dach, do cho dzi do nad ka że nia Can -
di da al bi cans i bak te ria mi [4,8,12].

W przy pad ku nie pod ję cia od po wied nie go le cze nia
do cho dzi do roz wo ju trze ciej po sta ci – wy two rze nia
się ognisk ru mie nio wo -na cie ko wych, gru dek, pę -
che rzy ków, głę bo kich nad że rek, a na wet owrzo dzeń.

Wszyst kim tym po sta ciom to wa rzy szy pie cze -
nie i swę dze nie [4,12]. 

Po stać ła god na mo że ustę po wać sa mo ist nie,
na to miast zmia ny bar dziej na si lo ne po win ny być
le czo ne. Przy dłuż szym dzia ła niu czyn ni ków i nie -
pod ję ciu le cze nia mo że być ko niecz ne sto so wa nie
środ ków prze ciw grzy bi czych i an ty bak te ryj nych
z po wo du nad ka że nia [4,8,12].

Nie któ rzy au to rzy wy róż nia ją pier wot ne i wtór -
ne pie lusz ko we za pa le nie [13]. Pier wot ne jest
zlo ka li zo wa ne na skó rze do kład nie w miej scu
przy le ga nia pie lusz ki (po ślad ki, oko li ca wzgór ka
ło no we go, dol nej czę ści brzu cha i ge ni ta lia). Za -
pa le nie to jest zwią za ne z po draż nie niem skó ry
przez wie le czyn ni ków i nad ka że niem przez Can -
di da al bi cans lub bak te rie. Wtór ne pie lusz ko we
za pa le nie skó ry obej mu je gru pę scho rzeń o róż nej
etio lo gii, któ re lo ka li zu ją się w oko li cy pie lusz ko -
wej, gdzie za pa le nie ty pu pie lusz ko we go na kła da
się na pier wot ną cho ro bę skó ry.

Róż ni co wa nie
Pie lusz ko we za pa le nie skó ry na le ży róż ni co -

wać z ato po wym i ło jo to ko wym za pa le niem skó ry,
po nad to z za pa le niem grzy bi czym oraz li szaj cem
za kaź nym. Z pie lusz ko wym za pa le niem skó ry
mo gą współ ist nieć in ne der ma to zy, ta kie jak:
acro der ma ti tis en te ro pa thi ca, łusz czy ca, ki ła wro -
dzo na, świerzb, mię czak za kaź ny. 

Le cze nie
Przede wszyst kim na le ży zwró cić uwa gę na

od po wied nie za bie gi pie lę gna cyj ne: pod czas
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Pro fi lak ty ka
Głów ne dzia ła nia pro fi lak tycz ne, któ re na le ży

pod jąć dla unik nię cia po wsta nia pie lusz ko we go
za pa le nia skó ry przed sta wia tab. 2.

Farmakoterapia

Ta be la 2. Głów ne dzia ła nia pro fi lak tycz ne 
za po bie ga ją ce pie lusz ko we mu za pa le niu 
skó ry [4, 16,17,18] 

skru pu lat ne prze strze ga nie czy sto ści ca łe go cia ła
dziec ka i je go odzie ży, do kład ne usu wa nie wy da lin
na tu ral nych ze skó ry po ślad ków i na rzą dów płcio -
wych, dłu gie spłu ki wa nie wo dą 

ogra ni cze nie sto so wa nia my dła (za bu rza na tu ral ne
me cha ni zmy ochron ne skó ry)  

sto so wa nie ła god nych, od po wied nich dla skó ry
dziec ka środ ków my ją cych (my dła, że le, pły ny do
ką pie li o pH 5,5-6,0, z ate stem In sty tu tu Mat ki
i Dziec ka), uni ka nie sto so wa nia chu s te czek do czysz -
cze nia skó ry (tyl ko w cza sie po dró ży, spa ce ru), uni ka -
nie jed no cze sne go sto so wa nia pre pa ra tów na ba zie
związ ków cyn ku i wa ze li ny czy pu dru z oliw ką

do kład ne i de li kat ne osu sza nie skó ry po ką pie li (nie
na le ży sto so wać wie lo ra zo wych my jek do my cia,
po nie waż sprzy ja ją za ka że niom) 

czę sta zmia na pie lu szek, za każ dym ra zem, gdy
dziec ko od da mocz lub kał  

sto so wa nie pie lu szek do brze wchła nia ją cych mocz
i od pro wa dza ją cych wil goć z po wierzch ni skó ry
dziec ka; pie lusz ki na le ży za pi nać luź no, po zwa la jąc
na swo bod ną cyr ku la cję po wie trza po mię dzy skó rą
dziec ka a pie lusz ką 

przy każ dej zmia nie pie lu szek sto so wać krem lub
maść prze ciw od pa rze niom, któ re two rzą na po -
wierzch ni skó ry nie prze pusz czal ną ba rie rę oraz
dzia ła ją an ty sep tycz nie  

okre so we „wie trze nie” – zdej mo wa nie pie lusz ki na
kil ka  – kil ka na ście mi nut, kil ka krot nie w cią gu dnia;
w przy pad ku uży wa nia pie lu szek te tro wych za le ca -
ne jest uni ka nie wie lo skład ni ko wych, uczu la ją cych
prosz ków do pra nia i do kład ne płu ka nie pie luch 

uni ka nie zbyt czę stych i dłu go trwa łych eks po zy cji
pro mie ni sło necz nych na oko li ce pie lusz ko we 

sto so wa nie wła ści wej die ty u dziec ka  

uni ka nie za ka żeń prze wo du po kar mo we go 

my cia nie po win no się trzeć skó ry za moc no, że -
by jej do dat ko wo nie po draż nić, po umy ciu po zo -
sta wić dziec ko na kil ka na ście mi nut bez pie lu chy
(wie trze nie jest nie zbęd ne, aby skó ra dziec ka mo -
gła się w peł ni zre ge ne ro wać), czę sto zmie niać
pie lusz ki (co 3-4 godz.), sto so wać pie lusz ki jed no -
ra zo we do brej ja ko ści, uży wać ma ści z cyn kiem
(pa sty, pap ki), któ re dzia ła ją wysu sza ją co, osła -
nia ją co i prze ciw za pal nie [3,4,5,14,15]. 

Zmia ny śred nio i znacz nie na si lo ne moż na
pędz lo wać roz two rem wod nym fio le tu gen cja ny,
któ ra je wy su sza, po wo du je ich złusz cze nie, dzia -
ła od ka ża ją co, prze ciw bak te ryj nie i prze ciw grzy bi -
czo [4]. Wa dą jest fio le to we za bru dze nie pie luch
i bie li zny. Nie za le ca się sto so wa nia roz two ru al -
ko ho lo we go gen cja ny, gdyż po wo du je pie cze nie
uszko dzo ne go na skór ka. Przy zmia nach są czą -
cych moż na sto so wać ką piel w nad man ga nia nie
po ta su (1-2 krysz tał ki roz pu ścić w na czy niu, do
wa nien ki z wo dą wlać ty le roz two ru, aby wo da by -
ła za bar wio na na ko lor ró żo wy) [4].

W przy pad ku za ka że nia Can di da al bi cans
na le ży za sto so wać do dat ko wo ma ści prze ciw -
grzy bi cze (clo tri ma zol, mi ko na zol, ny sta ty nę,
tio co na zol, mu pi ro cy nę) [4,13], na to miast przy
nad ka że niach bak te ryj nych za le ca się ma ści z an -
ty bio ty kiem [11,13,16]. 

Gdy pie lusz ko we za pa le nie skó ry wy stę pu je
wraz z na si lo ny mi zmia na mi ato po we go czy ło jo -
to ko we go za pa le nia skó ry, któ re nie od po wia da ją
na tra dy cyj ne le cze nie prze ciw za pal ne, mo gą one
wó czas wy ma gać za sto so wa nia pre pa ra tów ste -
ry do wych miej sco wo [4,11,17]. Z uwa gi na to,
że w oko li cy sro mu i od by tu wchła nia nie ma ści
ste ry do wych jest więk sze, na le ży sto so wać je
w wy jąt ko wych sy tu acjach, w bar dzo ma łej ilo ści
i przez krót ki okres. 

Ab so lut nie prze ciw wska za ne jest uży wa nie
sil nych pre pa ra tów ste ry do wych, zwłasz cza flu -
oro wa nych, gdyż mo że to spo wo do wać po wsta nie
ziar ni nia ków [17]. Do pusz czal ne jest sto so wa -
nie pre pa ra tów ste ry do wych ni skiej mo cy (nie
czę ściej niż 2 ra zy dzien nie i nie dłu żej niż przez
2 ty go dnie). 
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Pod su mo wa nie 
• Pie lusz ko we za pa le nie skó ry do ty czy więk szo -

ści nie mow ląt. 
• Bar dzo waż ne jest za po bie ga nie je go po -

wsta wa niu, gdyż raz po draż nio na skó ra jest
bar dziej po dat na na ko lej ne zmia ny za pal ne. 

• Wcze sne wdro że nie od po wied nie go le cze nia
za po bie gnie po wsta wa niu na si lo nych zmian,
nad ka że niom bak te ryj nym i grzy bi czym, któ -
re mo gą być nie bez piecz ne dla ma łe go
dziec ka. 
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Recenzja

MARKETINGOWE ZARZĄDZANIE APTEKĄ

Pu bli ka cja przed sta wia tech ni ki kie ro wa nia
ap te ką, któ re pro wa dzą do usa tys fak cjo no wa -
nia klien tów, a tym sa mym do zbu do wa nia
wy so kiej po zy cji ryn ko wej ap te ki. Na co raz
bar dziej kon ku ren cyj nym ryn ku książ ka ta
mo że być nie oce nio ną po mo cą w pro ce sie
two rze nia i wdra ża nia wła snej, uni kal nej
stra te gii roz wo ju ap te ki.

W pra cy zo sta ły omó wio ne za rów no za gad -
nie nia teo re tycz ne, jak i wy ni ka ją ce z nich
prak tycz ne spo so by dzia ła nia ilu stro wa ne licz -
ny mi przy kła da mi z ży cia ap tek. Pu bli ka cja
pod kre śla szcze gól ną mi sję za wo du far ma ceu -
ty, przed sta wia jąc za ra zem ocze ki wa nia pa -
cjen tów oraz uwa run ko wa nia ich pro ce sów
de cy zyj nych.

Au to rzy ma ją na dzie ję, że opra co wa nie
bę dzie in spi ra cją do wpro wa dze nia wie lu no -
wych roz wią zań, któ re przy nio są obo pól ne
ko rzy ści – zwięk sze nie za do wo le nia pa cjen -
tów i ob ro tów ap tek. 

Autorzy: Henryk Mruk, Małgorzata Michalik, Tomasz Barałkiewicz
Pod Redakcją: Henryka Mruka

Format A5
s. 216  
oprawa miękka  
ISBN: 978-83-264-1159-5

lp_3_2011_druk:Layout 1 2011-03-15 11:58 Strona 31




